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PREnUMERATA 
W MIEJSCU: 

rocznie • • . rs. a kop. -
półrocznie. . . r8. 1 kop. 511 
kwartalnie. • rs. - kop. 7;"') 

I 
Cena J;\. Jedyńcze~o Ullmeru 

kop. 7 1/ 2 
Z PRZESYŁKA: 

rocznie IS. -ł -kon. -10 
półrocznie. . rs. 2 kop. 20 
kwartaluie • . T._ I kop. 10 

OGŁOSZEnIA. 
za 1 razowe po KOp. 7 za wiersz 

petitu lub za jego miej.co. 

zł:1 2-6 razowe po k.op. ol za. 
wiersz. 

za 7-10 rAZOW~ po kop. 3 zo 
wiersz. 

Reklamy po 10 k. za w. ;Jetlta. 
COlla QP'łOszetl Z,,"' .. o ... I .... - .• _=- -

10 kop. od wier.z~: - . 
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Wychodzi W każdą Niedzielę wraz z oddzielnym stałym dodatl<iem Powieściowym 

Biuro Redakcyi i ekspedycyja główna, VI' oficynie domu p. Michelsona Prenumeratę przyjf!1uj1! w Fiotr~owie Biuro Redakcy:i i obie księgarnie. 
obok Maaistratu. - Ogtoszenia przyimui~: Redakcyj a, obiedwie W To.maszowle r~wsklm kSięgarnia J. Mazarakl-próct. tego, 

. . '" . . b .. ., b k w Częstochowie W M. Lipska. I "Łasku W. Gra&s. 
kSIęgarrue •. oraz po za .granICamI g;u erm l wymle~lOne o . o af!en,~ w Będzinie " Janiszewski St.an. w Łodzi " Janiszewski Leopold 
tury w Imastach powIatowych I agentura "RaJchman I Frendler 'IV Brzezinach "Krzeanieniewski JOl.I w Radomsku "Gos~czyński Frdciszek. 

W Warszawie. w Dąbrowie " Tomaszewski J. w Rawie "E. Slllimiersk'l. 
~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ 

Petrokowski Oddział Banku Państwa. 
----------------~~~---------------Ma zaszczyt podać do wiadomości osób wysyłają.cych to­

wary dl"Ogami Żelaznemi do miast, w których znajdują się Kan· 
tory lub Oddziały tegoż B~nku, że z dniem 1 Lipca 1888 o­
twartą zostanie IV tutejszy!n oddziale operacyj a kommisowa przyj ~ 
mowania frachtów dróg Zelaznych na wysłane do powyżej wy­
mienionych miast tOiVal'y za zaliozeniem i wręczania. takowych 
frachtów odbiorcom po poprzedniem ściągnięciu od nich zali­
czeniowych należności. 

odbiorcy tuwaru z wniesieniem opłaty zaliczeniowej i odbiorem 
fl'achtu na przesłany towar'; lecz w takim razie komitent wysyła­
jący towar może wnieść do Petrolwwskiego Oddziału 
Banku piśmienne ż:}danie: albo O oddanie fl'achtu kolejowego 
innej osobie w miejscu dokąd towar wysłany został (jeżeli fracht 
był wystawiony na okaziciela), lub też o zwrot tegoz frachtu 
przez pośrednictwo tutejszego Oddziułu. Również Bank Państwa 
i jego instytucyje ni\} odpowiadają za skutki zaginięcia powie­
rzonych w komis fl'achtów kolejowych, jeżeli takowe nastą pito 
nie z ich winy. 

Skl'adane w tym celu Oddziałowi Banku frachty kolejo­
we, mogą być bądź imienne t. j. z wymienieniem w samym frach­
cie nazwiska odbiorcy towaru, bądź też wydane na oka?:iciela, 
lecz IV tym ostatnim razie, komitent wysyłający towar powi­
nien dokładnie wskazać osobę, której należy wydać fracht za 
pqprzedniem ściągnięciem należności zaliczeniowej. 

Na otrzymane IV komis frachty kolejowe, komitenci o· 
trzymywać będą. z Oddziału Banku odpowiednie kwity. 

Dla otrzymania wypłaty ściągniętej należności zaliczenio­
wej, komitent obowiązany jest złożyć PetrokowRkiemu Oddzia­
łowi Banku: a) kwit tegoZ Oddziału nu złoZony mu w komis 
fracht kolejowy,-b) awizaoyję tegoż Oc1dziatu zawiadamiającą. 
go o nadejściu odzyskanego zali0zenia,-i c) poświadczenie o 
toZsamości osoby, jeżeli takowe okaże się potrzebnem. 

Obowiązki Petl'okowskiego Oddziału Banku Państwa w 
powyższej operacyi komisowej są. następujące: a) przesyłka 
ot1":l:ymanych w komis fl'achtów kolejowyoh, instytucyj om Ban­
kowym znajdującym się w miejscowościach do któt'ych towal"y 
na zaliczenie wysłane zostaty.-b) zawiadamianie wskazanego 
w frachcie kolejowym lub przez komitenta odbiorcy tow!:.ru. 
i c) Przeniesienie na Petrokowski Oddział uiszczonej przez od­
biorcę towaru należności zaliczenio wej, zawiadomienie o tem 
,vysyłającego towar komitenta i wypłata temuż otrzymanych 
pieniędq. 

Bank Państwa i instytucyje jego pomocnicze nie przyjmują na 
siebie ~adnej odpowiedzi~lności za następstwa jakie by ' wynikły z 
powodu niczgłoszenia się, lub 0r oźnionego zgłoszenia się 

Za wyżej wymienione operacyj e komisowe Petl'okowski 
Oddział Banku Państwa pobiet·ać bęJ~ie (do czat>U mf)gą~ej na­
stąpić zmiany) następujące wynagrodzenie: a) za przeniesienie 
wypłat zaliczeniowych z frachtów kolejowych, które wypadnie 
przesłać do instytucyj Banku Państwa istniejących na tychże 
samyoh linij ach drogi żelaznej co i Oddział tutejszy, po ~/l 0%' i 
b) za przeniesienie takichże wypłat z frachtów kolejowych, k tó­
re wypadnie przesyłać do instytucyj llanku Państwa położonych 
przy innych linij ach drogi żelaznej po 8/10%,-a. nadto po 15 ko­
piejek za markę stępiową do kwitu wydawanego przez Oduział 
Banku komitentowi. 

OD REDAKCYI. 
!J!JTydzień!JH pismo społeczne i litera­

ckie, wychodzić będzie nadal pod tym sa­
mym kierunkiem. 

Z powodu nadeszłego terminu składania 
przedpłaty na Tydzień. za kwartał 
:III-ci roku 188B" Redakcyja uprzej­
mie prosi o wczesne wnoszenie opłaty, nad­
mieniając, że za najdogodniejsze dla siebie 
i dla Szanownych prenumerAtorów uważa 
przesyłanie jej bezpośrednio do Redakcyi. 

Przed plata wynosi: 
w Piotrkowie. 

roczme rB. S " 
półrocznie " 1 "50,, 
kwartalnie " - k. 75:> 

Na prowincyi i Cesarstwie 
prenumerata wynosi z ko!!ztami przesyłki, 

poczty, opasek i ekspedycyi: 
l'ocznie . rs. 4: " 40. 
półrocznie .,,:::3 " :::30, 
kwartalnie ." ~ k. ~O. 

Redllkcyja mając nadzieję, że Szanowni 
prenumerato wie nie będą opóźniali wysyłki 
opłaty, odnosi się do nich z serdeczną proś­
bą o łaskawe w gronie znajomych i przy­
jaciół popuranie "Tygodnia", który, jako 
organ rzetelnie służący potrzebom gubel"­
nii i.;.społeczeństwa, coraz wi~cej zyskuj e 

) . 
U2<nama. 

Przedpłatę na "Tydzieńtt przyjmuje VI 
Piotrkowie Redakoyja, księgarnie pp. Ję­
drzejewi~za. i Pańskiego, oraz na prowincyi 
osoby upoważnione przez Redakcyję, a wy­
mienione powyżej w nagłówku Pisma. 

Bank włościański. 

Zarząuzający KRAJCEWICZ. 

kiedy serwitut ustanowiony jest na korzyść 
kJJpujących, lub kiedy służobność jest nie­
znaczna (pt'awo przejazdu, czerpania wody, 
przeprowauzania rowów, kopania gliny i 
piasku etc.) 

4) Pożyczki wydawane będą na zasadzie 
specyjalnych szacunków, wykonywanych 
przez oddziały banku. 

5) Przy zatwierdzeniu pożyczki przez 
W ostatnim numerze 'l'J Praw. wiest." znaj- !"adę banku, p. minister .ri?~nsó\~ decydu~e 

dujemy całkowite przepisy, tyczące się w tych ty.lko razac~, Jes.h. p~zyczka me 
orC1anizacyi banku włościańskieao w KI'Ó- była za.twlerdzona wlękezoSClą /3 obecnych 

o o w radZIe 
lcstwie Polskiem, Oto streszczony ich tekst, I ..... . . 
według "Kur. Warsz." 6) Wysokosć pozyczkl Ule moze prze wyz-

I. W uzupełnieniu istniejących przepisów szać 90% szacunku... . .• 
postanowiono: 7) Przy wydawalllu pozyczek częs6 Jej 

1) Ustawa z d. BO-go maja 1882-go r. (75°/0) pokryta będzi~ z fun~u~zóIV ~>ank~, 
banku włościańskiego r()zciąga się na gu- tl 15 °1.0 z funduszu uZ.YtecznoscI pu bl.lczne). 
bernije Królestwa Polskiego z uzupełnienia- PI'zepIsy, ,tyczące SIę spłat~, kar l t. d., 
mi i zmianami, zawartemi poniżej. dla obydwoch funduszów są Jednakowe. 

2) Pożyczki mogą być wydawane osobom 8) Osoby, pragnące nabyć ziemię przy 
pochodzenia ruskiego, polskiego i .1itewskie~ pomocy bauku, winny, oprócz dokumentów 
go na kupno gt'untó\v, podciągniętych pod wskazanyoh w Ult. 19· ym usta wy .ogólnej, 
ukaz z d. 19-9o lutego 1864-go l". Osoby, i świadectw, wska.zanych w al·t. 2-1m prze­
praanące uzyskać pożyczkę, winny otl'ZY- pisów niniejszych, przedsta.wić wydane przez 
mal świadectwo od miejscowego komisal'za wójtów gminnych i zatwierdzone przez ko­
włościańskieao, że nie ma potemu prze- misy je włościańskie list.y rodzin nabywają­
szkód. '" cych ziemię, z oznaczeniem liczby osób płoi 

3) Pożyczki nie mogą być wydawane na męzkiej IV każdej rodzinie, ich wieku oraz 
kupno oruntów; a) włościańskich i b) ob- obszaru posiadanych gruntów. Sprzedający 
ci ą.żony~h serwitutami, Opl"ÓC~ wypadków, zaś ziellli~ przedstawiają.: a) opis majątku 
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lub części sprzedaw/lncj; jeżeli mnjątek za- niowie klnsy 8-ej, a mianowicie: Bohusze- wstępnej do l-ej na 26-prom. 12, \urunk. 
stawiony je!!t w Townrz. hed. ziem. wicz Stefan, Wajncier Salom(m, Garbow- l; IV kL I nI!. 28 - prom. 1:3, warunk. 5; 
kopję opisu i kopj ę !!zacunku; b) plan z ski Wacław, Heinrich Adolf, HoflD!1n Ka- w Id. II na la-prom. 6, warunk. 2; IV leI. 
rejestrem klasyfikacyjnym, podpisany przez zimiel'z, Mrowiński Stefan , Różycki Wbuy. III na 13 prom. 7, warunk. 5. 
wł/lściciela i geometrę przysięgtegu. OI':IZ staw, Skibiński Rysz3l'd, Chąciński Br()ni~ław, Przelożc)ny tejże szkoły prosi Rodziców' 
tabele serwitutowe; c) świadectwo miej sco. Choroszewski Albert, Oywier Ezechiel. Swię· i Opiekunów, by zechcieli odebrać dowody 
WCirO naczelnika powiatu o wysokości , po, tochowski Ignacy.-Z 21 uczniów klasy 7.ej swych dzieci i uregulo wnć resztę niezaspo­
datku gruntowego,ol'az innych podatkow l otrzymali promocyję 16. SZ6stakow Anatol kojonych należności. 
ciężarów. otrzymaŁ oprócz tego pochwałę.-Z 21 u- _ (Nadedane). Nocne burdy i 

~) Obciążenie majątku dłuf,tami nie sta- czniów klasy 6·ej otI·zymato promocyję 19; zbiegrnviska. uliczne podejrzanych indywi­
nowi przeszkody d,) uzyskania pożyczki, Pl'zcnicki And/'zej poch wułę·--Z 42 uczniów dów przytrafiają. się dość ezęsto w naszym 
jeżelt tylko suma dŁugu nie przewyższa klasy 5,ej, otl·zymało Pl'omocyję 34; Olew- grodzie i to w miejscach naj pI·yncypalniej­
przyznanej pożyczki i dopłnt gotówką., ski Stanistavv z nagru,dą, El'Il st 01~at' z po· szych. Jeden z naszych znajomych uskat., 

10) Po zatwierdzeniu pożyczki, oddztaŁ chwutą,-Z 40 Ilezmów klasy 4-e) pt'omo- żał się, że przed tygndniem, potrzebując 
zawiadamia kupujących o jej wysokości i f l'I'ano 33, - ;I. 43 klasy 3-ej ~9; pt,zytem o wrót do d Iv unastej wieczl)I'ern wyjść za 
wal'unkuch kupna. lotrzymali pochwaty 'VIl!!ilew Leonid, :l:e- ku,JIlem paczki pupierosó'v, natlm~Ł się na 

11) Na zasadzie powyższego zawiadomie: I bl·owiJki B,'.o,nistaw, ~l'~ \~ski \Vt~ldyst!lw . .- rogu ulicy "Pe::tersbnt·~skiej" i placu Ale. 
nia, strony spisują zwykły akt sprzedaży I Z 41 ucznlOlt' klosy 2-e,) promowano 30; ksanclt'yjskiegu na kilkanaście osób ptci o­
kopij!;: przesyłają do rudy banku. Winkl:ra Ludwika z poch\~atą~-Z 50, kla- bojej, któl·e czyniły wielki hałas, kŁócf!c 

12) Jeżeli w akcie sprzedaży będ.ą za war- sy l-ej ~trzymalo IH'o~O,cYJ: 43, ,z ktorych się, wzajemnie sol/ie wymyślają.c i zacze­
te warunki, niezi!odne z warunkamI, za.war- otrzymah nagrody JasIenskl Stall1staw, Fa- piając pI·zechodniów. Zaczepek <lopUilzcza. 
tern i w zawiadomienin banku, rada banku biaui '\Tacl'uw, Wygl'zywalski Jan; pochwa.. ły się odł'ączające się z tej szajki, na wi­
może odmówić ~vydnnia pożyczki, ty z.aś: Kamieńs~~i .Mikołaj, Le"y MUI·celi, dok każde Q;.o mężczyzny, kobiety. To samo 

13) Zatwierdzenie aktu przez wydziat Nazlmow EugentJu~z, Rontale~' Ireneusz. spotkało nasze~o zna.i()me~(), za. którym po-
hypotcczny i ostateczne wniesienie go do - 'V gimnazyjum ~eń~kiem: Si?(lm~ dążyła jakaś spódni,~zka, wol(j.jąc na cały 
wykazu nastąpić może dopiero po uzyska- kl?sę ul~a?czylo chlubnIe 12 I~CZC:JlC, a ~łos : "daj mi pan ztotówkę, 00 inaczej go 
niu z<Tody ze strony rally banku. O uzy- mIanOWICIe: Anrh·uszczenko Lydl3, Bobow- nie odstąpię". Niestety, znajomY' nasz nie 
8kani~ tej zg.ody musi być zrobiona wzmian- ska .. J uchvi:a, Dm i~riew't Wiera, GlIl'lic~a miał pl'zy sobie ani laiJki , ani parasola ... ani 
ka w wykaZIe hypotecznym. Zo.llp, GI'U;"I:HID Gustawa, Dylews1m ,M,l- nawet żadnego strażnika policyjnego, któ-

14) Jeżeli sprzedawana ziemia nie miata J'J:"J&, DomInIkowska Klementyna,. MIChe- re:2:O d·u'emnie szukał oczyma di!żąc przez 
hypoteki lub jeśli z całego majątku ~pl·ze: WI,CZ Aleksa~dt'a, No~tzel Leokadyp, Cza: całą "Petersburską." aż do stacyi, gdzie do­
dawane są części, sprzedający obowlą.zanl pltcka ~ary)a, Czy~ewska Aleksan~l'a_ I picro nocna pójuźka go opuściŁa, widzą.c, 
są E'porządzić księgi hypotcczne. Jal·oszyu:lka Leok~dYla. Z wyszczego.ln:o- że się ktoś zbliża z przelliwka, 

15) Dług banku wpi.suje się na l-szy nych 12 tu. l1cze~l.c, k!ól'e otrzymaŁy SWla- Jeśli policy ja o tem nie wiedziała, nie-
numer IV-. ro działu. Wszelkie inne dlui!i, dectwa dOjl"załoscl, plCnvszą nagl'odę, a chnjże się dowie Pl,zynajmniej za ' pośl'eu­
chociażby "'"tormin ich nie nastąpit, muszą mianowicie medal zlJty otrzymalll Z"fjja nictwem szanowneO'o pigma Pańskiego. 
być pokryte z pożyczki. Garlicb; dl'ug~ zaś, medal srebrny, Alcksall- c P. W. 

]6) Majątek, nabyty za pomocą banku dm Czy~e\V8b, i 9,;aplieka Mal'YJll; Jar~. _ Na brak doktorów Piotrków nie 
włościańskiego, aż do ostate~znej spłaty 8zyńslca, Leok~d~Ja ,ot~'zymah, wszybtloe będzie sio USkal'laL pomimo, że dwó 'lh z 
pożyczki, nie może być sprzedawany komu· prawa I nrzywIleJe, ~alne narluJ.e Sl'e rn'y dotychcza; tu osiadłych opuszcza nas :r.e 
1;:01 wiek bez z~ody banku. Kupno majątku, mcdal.-Z 9,u ucze~lIc khsy 6'~J W8z~8t.';:le I miasto i przenosi się jeden do Warsza wy, 
oprócz wypadków· przymusowej sprzedaży, otr~!mat! p~·omocYlę ~o kI. 7-eJ, z .ktory~? I drugi do Łodzi; na miejsce bowiem dwóch 
może być dozwolone osobom, wymienio. J UllJll ~~Ig~llma, BlelaJewa Anna I,Czap I- sprow!Ldza się po dobno' czterech czy pię­
nym wart. 2.im niniejszych przepisów, "ka K,azImlera ?trzymaty nagrody.-:l16.tu ciu! Bt'aku więc nie będzie ... ale ... jak \v 
Jeżeli majątek taki przejdzie drogą. spauku uc~emc kI. 5 .eJ. otrz!mato czystą p:omo- tym t'azie, radz i byśmy. by orzynuJmniej 
lub darowizny na osobę, nie ollpowiatl:lją.cą cYJ~ (!o kI. 6:eJ s~esć tylk~ uczemc.-:Z jakość wyrówuabt iloś(ji; ja.kośc bu wiem 
owym warunkom, wteuy spadkobierca wi- kl..J.~ cJ, do 5-oJ ~łozył() 6pecYJalny ~~~a.tnt~ 11 nie ilość gt·a tu glówn~ rolę. Dlatego to 
nien w ciągu roku po otWlll'ciu tcstamentu z ",;) ·ClU ucz~nl11c tylko 14·te, z ~tOI!C. wtaśnie wielce :i.ałujemy ubywających pp. 
sprzed:.1ć go osobie, mającej do kupna pra- I w~u.ow~ W lOra,. GI·omakowslm ŁucyJa l Kt·otowskicgo i Pod oh kiego, z kt6t'Jmi ju­
wo, Części majątku, nabyte pn!ez oddzicl~ JaskIewlOz Mar~Ja otrzymały nag:l'o~y; Ja· żeśmy się ~żyli i którzy zdnłali zyskać so­
ne osoby, nie mogą być w dalszym \lią.qu r~sze\V8ka. Mlll'~la ,o~rzymała pochwaŁę.-Z bie nasze zaufanie i sympll tyj ę. -lNależy 
dzielone, jeżeli (hiaty zaj mują. mniej, niż 6 2 ( u~zenlllc kI. 3.~le.l otrzym~lo czy.stą. pl'O~ dodać, że obaj zaszczytnie zaznaczy i swo­
morgów miary nowopolskiej. Znajdujące mocYJ~ uo kI. 4·c,) 14 uczemc, z Qlch zus ją. obecność w mieście i u;i;yteczność przez 
się na gruntach budynki nie mogą być od· MIsull?a ~lel~s~ndl·a otrzymata nagrodę, a należenie do czynnych czŁonków stmży 
dzielnie sprzeda.wane, Obcil!żltnie ziemi no- ~bJanIDa N(~d.tezda pochwatę·-Z 4~ u ~.zen- ogniowej, w któ~j pan P. peŁnit pt.zez 
wemi dlugami, Opl'ÓCZ należności poprzed- mc kI. dt'uglc} promowano bez \yarunl,ow.o os taŁnie lat d w:\ obowiązki pomocuika na-

,niego whśeicieln, nie jest dozwolone. 2~ u.cz" z ktol·yc.h nagrodę otI'zym~ła. Jas- czelnika głównego, a pan K. naczelnika 
17) Świndectwo o klęskach (pożal', po., kl:,WlCZ Anna! zas Budzyńska Maryja l R~- oddziatowego. 

wódź, nieul'odzaj), jakie mogły dotknąć wmsk:J,. AntonIDa pochwaly.-Z 48. uczemc -_ Po t ·ygodniu tropikalnych upałó\'1 
właściciel n, uwalniające od kary za opóź- kI. ~-E"J otrzymało czystą promocYJę 23 u· przecit}gnęła \Vl'eszcie nad naszem miastem 
nienie się z ratą, wydaje komisy ja, guber- czell1ce; nagl'~dy ~trz~mnly:, Og:'.odz.ka IV ubiegły czwat·tek, nad wieczol'em, ulewna 
nijalna do spra,~ włościańskich. Anna, .. Hachulsl.a V\ am1.1, Nle?ad~Jewlc: bur·za. B e zustanny trzask piorunów i cate 

W drugiej części przepisó\v określony EugeDl,la, Gt'omak.owgka Mat'YJa, l Łos stl'Umienie wody spadające z ezu :ncm na 
jest skłau osobisty banku włościańskiego. Ewa.-Z 44 uczen,l e ,kI. 1)l'zygOt. ott'zyma- rozpalony bruk uliczny, odświeżyły nnszlł 
Stanowić go oęuzie: preze~, jócleo lub w lo czystą ~romo?YJ.ę :30 ucz.; . nr\g,l'ody o· duszną atmosfe rę miejslq do tyltl, że Pl,ze­
razie potrzeby dwóch czŁonków z ralnienia trzymały Stut'oslwIlska Antol1m~ l ~atro- staliśmy sic nal'eszcie obawiać naO'te' Amie!'­
ministel'yjum finansów, cztonek ~ubel'llijal- ~OW,t: Barb~l·a, poch\~,nły zaś,: MlasoJed,owu ci z powocl~ uclu:iZenia z bmku tcllJ, które­
nej komi syi włościańskiej i czronkowie wy- ZofIJ !l, Monko EugCl;lIjP,. vVa,lruch StanIsła- go trudno już było zaczet'pnąć w spiekocie 
bierani przez gubcI'natom każclej gubel'llii, wa, Goldbek ~ntonlDa l Cz~kal~k~ ~e~ena. upułu. Ziemia tak była I:lpragniona dżdżu, 
wchodzącej w zakres działalności banku. - Na pensy,.IY klasowej, zenslne.l p, że w kwadrans P') ulcwie ' nie było już 
O<Tólna rada banku włościaiiskic<To powię- Leontyny RaJs k,cJ otrz;:ma~y na~rody: ~ śladu wezbrania wód IY ksztatcie rzek na 
ks~ona zostanie przez dudanie ~zwa:'tego kI. wstępneJ Olew.ska :lofIJa, z. kI. I.eJ naszych ulicach ... tylko nowa sadzawka przy 
człouka. Hoffma~n ~elena l Krafft. Bt'OUlBtawa; , ~ Alei Aleksandryjskiej (alias "morze piotr-

Powyższe przepisy :Najwyżej zatwierdzo- ki: II-eJ ~elchmann M~rYla, l\ kl~sy III-eJ kowskie") wyetąpita z brzegów; uniknęliśmy 
.ue zostały d. 2j-go kwietnin 1'. b. Etznel'o,w~~z Helena. ,Lu;t pochw.amy otl'zy: jednak dmgiego potopu dzięki spuszczonym 

mata Llpmska Jauwlga, uczelllca kI. II-OJ stawidŁom i... blizkości Strawy, która z 

Wiadomości Bieżz"ce. 

- Zakończenie roTUł .łzla:otnego 
w miejscowJdl zakładach naukowych śre­
dnich.-W sobotę dnia 23 b. m. odbyły się 
akty Ul·oczyste zakończenia roku szkolne­
go w miejscowych gimnazyjach, żeńskie m 
i męzkiem, które !'Uczył zuszczycić swą obec­
nością 1" Naczelnik gubernii, 11 w gimn. żeń­
skiem i dostojna, jego matżonka. 

- W gimnazyjllm mę.:kiem otrzymali pa­
t.entu doj l'z:\tośui (bez !Udali) wszyscy ucz-

W czterokltl.Sowej s.~kote wdzięcz~ości~ przyjęra. ~zmącone w~dy do 
prYll!.atn~j utrzymywanej przez J. Po- swego w~ec~me spl'agn:unego tona (ahas ko­
powsli:lego przez lat 15, r; końccm b. 1'_ ryta ,-mowląc z ~vyktą prozą). 
szkolnego - ostatnie~o jej istnienia-nustę- _ NIe obesz~o Się też bez kilku wypadków; 
pujący uczniowie otrzymali listy pochwalne: pI~run ~o~lem kontuz~jonolVat nieopodal 
l-ej kI. Mille!' Stanisław, Mireoki Eugenu- mIasta. Jakl~goś wyrobmka, zabit kobietę, 
jUilzi 2-ej kI. T?czeW'ski Stefan, Szreter skaleczył dZIOCko etc. etc, 
I~ydor; 3-ej kl. Zak Jan, Rostkowski Stu- - P,·zejechanie. We śl'Odę, uniu. 
uIsta\v. 27 czel'wen, w południowych godzinach, vis-

Na 78 uczniów tej szkoty, przystępujr}- a'vis koś ciotka Ptmny Maryi na ul. "Sra­
cych do exuminu, otrzymało promocyję ozy- wiańskiejl1 został pl'zejeuhany przez ciężko na 
dtą. do klas wyższych uczniów :38, warun- ładowasy wóz pięcioletni chłopioc, syn PO(~­
kową ll--razem 49 - a mianowicie: z kl. miejskiego rolniku, Michała Uniezewskiego. 
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Koło przeszło mu przez głowę tak, iż śmierć 
natychmiust nastąpiła. 

- Odc:::yt. Nieuawno w:ystąpił _Pl,zed 
warszawską publiczności'ł z mtel'esuJącym 
szeregiem odczytów, o podróżach p<) nie­
zmmY\lh krainach Afryki, p. Aleksander 
Jawornicki, magistfll' b. Szkoty Glównej, 
któI'Y za now(I zuobyeze naukowe został 
mianowany członkiem paryzkie~o Towl~­
rzystwa Geogrl\ficznego. Pan Jawornillki 
zamierza cykl tych intel'esujących ouczytów 
P? wtóI'zyć przed inteligentni! publicznością 
wlęktlzych miast gubernijalnyoh, IV którym 
to ctlll1 ma przybyć i do Piotl·kowa. 

- Łoter'uja fantowa, odbyta w dniu 
29 maja (10 czerwcn) w ogrodzie kolejo ,. 
w.ym narzecz ruskiego przytulku S-ej Zo­
fii w Piotrkowie, dała dochodu z ofiar 
w gotowiznie I·S. 2007 kop. 73,-7, z lo­
teryi (po potrąceniu wydatków) rE. 9:::l5 
k. 97. OgMem I'S, 29i3~ k. 70. 

- Pr'ojektowana buclowa kOM­
cioltl.W pouanej przed niedawnym CZ:I­
sem w piśmie nas:tem wiadomości () pro­
jekcie wzniesienia nowego murowanego 
kościoła we wsi Dnd.bt'cach, pozwoliliśmy 
sobie pl'zypuszczczać, iż buuowa tu zostanie 
rozpoczętą jeszclle w roku bieżącym, a to 
dlatego, że micjsC<Hvy pleban, chc~!c unik­
nąć zwłoki IV zatwierdzeniu planu budowy 
postal'at Ilię () kopiję zatw2'erdzonego już 
przez millisteryjum planu kościotu, jaki zo­
stał wzniesiony w jednej z miejsc()wości gub. 
Wal'sznwskiej, i takowy przeustalvit do 
zatwierdzenia odnosnej władzy, jaKo pl·O· 
jekt koścl\,ła w Drużbicach. Tymczasem 
obecnie dowiadujemy się, jakoby plan ów 
zatwieruzonym _ być nie mógł z po­
wodu wad IIrcl:itektoniczych i wadliwt)3ci 
konstl'ukcyi (7). W takim l'Iuie tyle upm­
J(nio~a przez parafij a n ot! bud() Iva spalonego 
koścIOła mO:le być oułożomL od calemlas 
graecas, zwłaszcza, wobec niewielkich sto· 
sunkowo funduszó,v, jakiemi pal'afijanie roz­
porządzają... Cała ta historyja jest dla nas 
nie dość jasną. 

- 'JlawYMci czy zbrodniarze' W 
ostatnich uuiach ubiegłego mie3iąc!l, dlvóch 
młodych warszawiaków, Antoni-Nicefllr G. i 
Roman B. udali się do Sulejowa, w celu 
zwiedzenia ruin klasztol'U pocystel'skiego i 
nieprzystępnych według ln'ążących wieści 
jego podziemi, zawierających jakoby jakieś 
bop:actwa. W tym też celu zalil'ali ze sobi} 
spory zap:ls narzędzi ślu'!!\l"skich, jako to: 
uuży młot, kilka pil.ników uty\v:lnyc~ UO 
piłowania krat, świder, dłuto, I'ydel, butel· 
kę amoniaku i kilka świec powozowych. 

Po przybyci u !lo Sulllj owa, dowiedzieli 
się, że podziemia klasztoru, o którYtlh przed­
tem różne słyszeli dziwy, nie zawierają nic 
nndzwyozajneg/), a co gorsza niebezpieczne 
są dla zwiedzających, ponieważ stare ich 
mury rysują się i grożfł zawaleniem; kilka 
nawet lat temu, jakiś tUI·yat!.l. znalazł pod 
niemi smierć okrutną. 

W iadomości te odebrały naszym POUI'ÓŻ­
nym ochutę zwiedzenia niedo~tępnej miej­
flcowości. Jakoż postanowili ogl'lluiczyć się 
na powierzchownem obejrzeniu klusztoru, i 
zdjęciu zeń szkicu. Przywiezione przeto ze 
sob:) narzędzia, jako już niepotrzebne, a 
zbyt • ciężkie do przenodzeni li, pOdtanowili 
zakopać w sąsiednim lesie. Lecz ta czyn­
ność ich stała się właśnia powodcm nieprze­
widzianej nieprzyjemności, jaka ich spotkać 
miała. 

Oto pewien pastuch, podpatrzywszy jak 
zakopywali OTe narzędzia, gdy; eię od­
dalili, wykopał je i zanió~t do proboszcza 
księuza S. Ten, na widok podej rzanych 
narzędzi, vulgo złodziejskich instrumentów, 
majątl nauto W świeżej pamięci niedllwny 
wypadek (*), przyszt:dł do przekonania, że 

(*) Młoda. izraelitka przyszła przed miesi:l,cem do 
księdza S. z pro~b~ o przygotowanie ~ej do przy­
jęcia chrztu, lecz zamiast przej:icia na ka.tolicyzm, 
otrnła księdzu j(:dyne dwa psy, następnie okradła 
iO i uciekła, 

nasi turyślli, choć na pozór przyzwoici lu- Była, na żlłdaole, adr~sy artystów m:llarzy, rze~bia· 
dzie, nie Sfł turystami lellz zbl'Odniarzamii rzy i budowniczych, z któl'yloi interesowani pra.-

l 
gaęliby wejść w bezpo~redoill porozlllnienie IV przed-

wspomniana zaś izraelitka. ich wspó nitlz:-ą· miotach powyżS7.ych; niemniej pl'lIe3yl:l. abja~nienia 
Narzędzia przez nich poprzywOluoe nie dotyczące kon~el'.vacyi i odnowienia obl'azó\v. 
miały jakoby na celu lldunięcia pl'zedzkód - Z lite .. a,tu .. y. 
znajdujiłcycb się w pouziemiallh klaSZtOI·. - "Gazat'ł Warszawska" oghs!a, że po nkończeuiLl 
nych, leuz rabunek klasztoru, a może i dlukującej się ohecnie powie~ci Ka:zkolvskiego "Ol-

brachtowi rycerze", rozpocznie dm!:. powieści T. T. 
mcu·derstwo!... . ,Jeża, któI'ej kulminacyjnym punktem bQdzie Warna 

Zaalal'!Oowani przez proboszoza Wlel'OI ' i poległy pud nią Wladysław Jagielończyk. 
parafijanie uzbrojeni IV drąCJ'i udali się na -Firma ~Gehethnel' i Wolt'f" D:1dtlsłała nam: zeszyt. 
miejs~e odl-:oczYGIiU mniemanycb zOl'uuniul'zy Y1 (ostatai) "_lVizerunk6w Książąt i Kr6l6w polskich" 

'I '1" h k r 'l T J. z 39 l'ycinlml K. PLaU :go, ol'az iui 'yjalami C~. 
poc lwyCI.1 lC ~ s ręp?wu I l (()sta~vl I , \I JanKowskiego; _ "O",ród Wiejski" poplll:trny pr1lll-
kancelarYl WÓjta gminy Łęczno, ząuup~u wodnik przy zakładaniu i pielęgnowa.niu ogrodów 
odtlta wicnia ich do Piotrkowa. Na szczęście oraz podręcznik do nauki og:'odnictwa. 
wójt ohlzat się w tym razie l'ozwa- - Nadto otr~ymaliśmy u'~stQPujące uowe ksiązki: 
.. .. '. ,k', ,,' " Bistol'Y ja leteratury polskieJ na tle dziejów narodll 
ZI1lH)SZfl1l l! tla tUHI3 lzecz na zlm~o, po skreślona" z~szyt VI i VII przez ::tIary jana Dubie~. 
zbadaniU lstotnei!0 stanu rzeczy, me zna· kiego IV nakładzie ::tIaIll'yeego Orgelbl'anda. 
la'złszy dostatecznych powodów do zad0Ść "Bi!tor!Jja Cywil,z'1.cyi" Ch. SeiguoiJosa, zeszyt V 
uczynienia żądaniu probuszcza i je!,!'o (ostatni) ze ~77 pięknem.i, dr~e\Vol'ytarni IV teksc!e, 

f .. . .. , l'~ D ',.\' t l W przekladzl\l A. DygaslUsk.ego, Naldad Paproelue-
para Ipn, WlęZ?lOW. UWU 0.11. zl ... n. y • go i S ,ki. 
ko temu, turyscI n<lSI wyszlI C:lto z tej ca· .. Geograjija Powszechna rozumowa" przez 'Wacława 
łej awantUl'y;-rnusieli jednak wracać z Su· Nałk'lwskiego, gruby tom z 42 arzeworyta.mi w tek­
lejowll UO P iotrkowa pie~hutą' ż:.l<len bow iem ~c le, Nakład Paprllcldego i ~-ld. 

- l ó . h' t .' 1" n Pię~no II domowego ogniska" przez Kazimierza Kleez-
z .ml~sz::a~c IV nie ,c ma Się pOL JąU pl'ze· kowsldego, doc euta szkoły puli technicznej we Lwa-
WleZlellla Ich, poml mo pl'oponllwunegv so- wie. Nakbd P<lllrOC kiego i spółki. Jestto wykład 
bie hojlleO"o w_yn3lJ'l"ouzenia. z:load, jakiemiśmy ~ię kierować powiuni przy wy-

'" '" _ P" godnem i ostetYClIlIe: .. urzaclzaniu mieszkań. 
- OCllr~na Z":fJ,lerzyny ... O~I~W~Z .Przemysł )Vłośc'Qllsh'" . Teoryja kwestyi, jej stan 

doszto do wwdomoscl władzy, IZ Wiejskie i widoki 11 nas, Szkic ekonomiczny przez Adama Za­
psy, włócząc się po polach i lasach bez krzew~ kie~o. Nakiad P'łprockiego i S-ki. 

Pra wem przepisanych kloekó w niRzcz~ .Oplsan"e ulów bezdenkowych. rall~kow~ch" prze!'; 
. ' , . Skornpsluego. Na.kład Paprockiego I S-kl. 

~Dlazdl~ kuropatw, uuszfł, ~tod~ zające l "Rybak Islandzki· powieRll Piotra Loti vr tloma­
sarny, l tym sposobem stuWIUJą głownfł prze- ezenill Ko';ciałkuwskiej. Nakład Paprockiego i S-ki. 
szkodę w rozrnnoieniu się i tak już przetl.ze-I nNowelw, i 4rabeski"_ przez Antoniego Kudasiewi~za, 
bior.ej zwierzynv: przeto policyju otrzymała "Vola~uk" Język ~lęd,zYllarodowy J. M. SzleJ era. 

"d ' . b 'l' ł przez WItolda St:tnkle\\'Icza. Bud~o praktyczny pod-
surowe rozpurzą . zeme, aze. y. pl Ole ,c.zu w~ a ręcznik, 

nad pnestl'ZegaOlem przeplsow myshwsklCh .Bomba" wybór ant:gdot, zartów iwierdzy hu mo· 
a winnych pocią~ata UO odplIwiedzialuości ryst>:cznych. . .' " 
są.uowej na zasadzie § 58 tychże pl"zepisów .&kola Wy%szn realna w kielcach" od 184'1 de) 

_ • 1862 r, napisał Feliks 1~yuar5ki. Jest to historyja 
- W Zbf,OI'Ze praw ogłoszono roz - dzisiejszego gi,nuazyjulll kieleckiego. 

pOI·zą.dzenic, ,po~walajiłce niemieckiemu to- - Li.fty 0(1 Jletlltlwyi. 
warzyiltwu gOl"Olczemu Gustawa v. Kramsty - Panu Z, w Piotrkowie. Wyjlltku z .Nowoje 
prowadzić lIalej opel'cyje w Państwie l'osyj- Wreroia" ,o Kl:am$tach, nie mo~emy P?roieśchi z 
skiem pod pewnemi jeunaK warunkami. powadl1 llIezalezl!ych o~ ua.s ?kohcZIlOŚCI. , 

• • - Panu FezolOt w Ptot,.kowle. Z rtl!daroacYJI!! ZIl-
- Dyrektorem kopaln l zakłado IV chciej Pan zwrócili się do Red:tkcyi "KraJu'" jest 

przemysłowyoh Towarzystwa SS-rów v. to droga najwłaściwsza, a nawet jCllyna., jak' w tym 
Kramdty, na miejsce p. Viostera, zostaŁ mia- wypadku, 
nowany inżynier gÓI'niczy p. Baranowski, 
brat slynnego profesol'a b. szkoły głównej 
waraza\\"skioj nil wydziale medycznym, Ig. 

Sprawy Ziemiańskie. 

na.ceGo BnranolVskieCJ'o. X Notal'yjuszom wgnbernijach pagraniczuyc!t 
<>. '" , od Prus zalecono, nieprzyjmowa.ć a.któw o o!Jciążenill 

- A.dfltinistracyja z/Ik'ladow hypotecznem dóbr ziem31dch na rzocz cu-izozieroców, 
górnicz!Jch IV Rudzie Malenieckiej, bu· I oraz obcokra~ow.vch ha~kólv i sp6ł.CK.. 
duje obecnie fabl'ykę ceCJ'ły oO'niotnva.łej »'" mlllls~el'YJum wOJuy. opracowan() 

. \1 l '" ,o .1 1 prOjekt bezpośl'eclnlch dost,lw dla wOJska, Inten-
na IV IC ,q .ska ę., W fabl'yce tOJ p.rouu w- j dentura Okręgow>l, z up()wa~nie,ti ,l ministe,-yjum, mac­
wanfł będZIe Ulctylko cegła ogmotrwała ną będzie zawrzeć umowę z oby\\"atelern ziemski lU lub 
zwyczajna, ale i cegła po kilkIl stóp sześ- spółką ziemiańsk~! na warun!cach. n~stęp(lj,ą,Cj:clt: do· 
ciennych objetoś<.l i uży wana do na'Jl'a IV v ~ta,wc~ ObUWH1Z\1Je SIę ~ostar()zy(; nIe lUnleJ Jak ~?O 

.• t. .' , I. I CWltlrCl ros. (czetwert) JCLlno:azol'l'o, a IV gub. Mm-
dolnych CZ~SCI pleców hutmczych. skiej, gdzie jest forteca. l·go l'zęln, nic mniej 500l) 

....-r #'łoi_ • Il p"'toChQ i złożyć vadiuID w ilości 20% wartości deklarowanej 
- _ - 'Uf'.., • ..,nt;łZ~J)U'l'lł. v~~... ': dostawy; iune przepisy dotychczasowe o dostawach dla. 

,wskf,em następUjący UCZDlOWle otrzymalI wojska, pozostają w swej mocy. Nowy pafqdek: dostaw 
IV I'. b. świadectwa dojl'załości (maturitatie): tymczasowo, sposobem próby, zaprowadzonym by6 
Zajtz Bohdan Ignacy, Stllvicki Marceli, Pta- m~ w, ~-ch g~be~nijac~ wielkorosyjskich i w gub. 

ko\Vski Władysław He.t Wilhelm Kislań- I MlllSklej . Zboze l..furaz mog:\ b,Yc oprócz. t!ch, dos-
• • ' l Z. ' " tarczone z gubernI]: WarszawskIeJ, l'ło(!kteJ, Lllbel-

SKI tY ładyst., W yganowskl WłOUZlIllIel'Z, slde.; Wołyuskiej GI'odzieńsk:iej M()chylow~!tiej i Ki-
D'lchnowitlz Grzegol'z, Hertzbel'g iVlotel, joW~kiej.) , 
GI'zankowdki Jan, Kos8obudzki Szymon, X U4jwią o proiekcie obo Iviązkowej uprawy 
Pełka J al'osła IV Za IVrotlzki Bolesław Kohn nieużytków, na co udziolonYIll byli ma kredyt melijo­
Józef Landau' MaksymiliJ' an i Stl:eizand r.,cyj~y. Od~o;iny projekt praw~, k~ól'e ma.podobn() 

, • . .' obowllj:zywac IV całem CeS<lrstwlc, ]t.>st dopIero IV o-
~er~a:'d; ?raz.z ~rYlVa~ne} eduk~cyl Pietra- pracowaniu i \vprowadzony będzie na. drogę prawo-
SleWICZ Jozcf l Słomn\Ckl Bl'omsła\v. dawczą ni~ wcześniej, aż może Z,\ rok. 

- Nagrody. Za 35·cio letnią nieska­
zitelnił służbę na urzędach klasowych, o­
trzymali order S-go Włouzimierza klasy 
4-cj: pomocnik adminietracyj ny Naczelnika 
powiatu lódzkie.~o Maleazewl!ki -i budow­
niczy powiatu częstochowskiego Lije. 

- 1'6e,oflci. W tych dniach przyjęli 
Chrzest S-ty: Izrael Lejb Krajcel' IV wieku 
lut 18, mieszkunieo wsi W olbrom \V pOI\'. 
olkuskim w gub. kieleckiej i ChaiOl Wolf 
Wajzel' IV wieku lat 2~, mieszkaniec m. 
Częstochowy. 

= Iiomitet Towa .. zystwa Zacbęty sztuk 
pięknyclI w Królestwie Polskiem podaje d'} wiado­
mos~i d o z o ró w koś c i e l II Y c h i osób prywa­
tnych, ii jak dawniej tak i obecni6, pośreduiczy­
bez żadnych wynagrodzeń, w dostarczaniu dla. !lwią­
tyu obrazów, rzeźb, planów architektonicznych; prze-

X Dla wywozu okowity, rok biezący 
okazuje się mniej pomyślnym niz r. z., w którym 
wywóz tell znacznie się powięl(Szył stasunkowo d() 
da.wnit,jszych. W pierwszym kW:l.l'tale r. b. wywie­
ziono 156~324 wiader, gdy w tymże czasie r. z. 
2263162. Jednakzo wywóz okowity oczyszczonej zwi~, 
k~zył się o 30651 w, 

X Celem och .. ony drzewostanu w lasach 
rząnowych, urzędy leśne IV gllbp-mijach Królestwa 
Polskiego otrzyma.ły polecenie, dotyczące następują· 
cych obostrzeń: , 1) zbieranie jagód i pas<lnie bydła 
W miejscach, gdzie znajdnje si~ mlododrzew) stano· 
wcw z03taje wzbronionem; 2) drogi drllgorz~une vr 
lasach winny być dla pl'zej;ndu z ~Ulkllięte; 3) pa­
lenie tytunin i zakłada'litl ognisk, jest wzbronione. 
od 13 maja do 18 listopada; 4) zbierania mcha 
w laoallh rzą'101\"ycli należy bezwaruukowo zabra­
niać. 

X Z P4,WOtlU IH'ojektu o nowem dodatko­
wem opodatkowauiu spirytusu, właścioiele gorzelni 
w Kr6lestwi\l Polskiem starają się nzyskać oJ. mi­
nistra B!(arbl zwolnienie od nowych ci~*arów, ora?ó 
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niektóre ułatwienia w opłacie dotyehcza.sowej ak· amatorów. - Kalenda.rz na rok 1889. Słówko o miotem kłótni, kiedy roli starej panny lub 
lIyzy. Producenci utrzymują, że ?becnie ju~ zaledw!e "Kartce Ogłoszeń".-Ś. p. Heliodor Groth. służącej nikt nie chciał grać. Dziś ,.,idlló 
koszta produk~yi im się zwracają. Za. wI:J.dro api' Ostatnia moja korespondencyja z Czę- pocieszający zwrot: najsłabsza inicyjatywa 
rytusu (78

0 
T"aL) płaCI!: dzisiaj około 8 rB. (7,96,- stochowy, którą pisałem jeszcze przed dw~- wystarcza i przedstawienia amatorakie 01'-

8,20). Z tej sumy akcyza wy (Iosi 7 rs. k. 16. Obli. ma. miesiącami, tyle narobiła wrzawy, IŻ O'anizuJ'1ł się prawie same. Zreszt~ zl'obio-czając koszta produ~cyj na wiadro n a kop. 20-::-30 t· . kó p' . t '" 
pozostaje na korzysc fabrykanta około 50 - 70 k. zląkiem f!1ę o SWOją S rę· omewaz OB 1'0· no już pierwsze kroki i kupiono dwie nowe, 
Tyle też kosztuje ilość zboża lub ~nrtof!i dla wy· żność nigdy nie zawadzi, przeto od tej bardzo gustowne dekoracyje, oraz postamno 
produkowania wiadra konieczna. Wlelką Rzkodę go- chwili chodzę nawet z pnrasolem, którym się o reżysera, zdolności którego w danym 
rzelnictwu krajowemu przynosi też silnie w pasie w razie potrzeby mógłbym się zasłonić od kiel'Unku są znane powszechnie. Kiedy do-
nadgranicznym rOlwinięte przemytnictwo. . kó . d . kt· . k " 

k Pocie w l, o maWIam" o Się w ople ę • damy do tego przy)' emność J' aką nam moze X nomisyja do spraw gospodarstwIlo wieja ie· d d . . d ' J 

go, proponuje jako środki jego , pOdźwignienia. w Temu też je rnie zaw ZIęcr.am, zem 0- sprawić podobna r@zl'ywka poł1!-czona za-
obecnem przcsilenu: znizenie stopy procentowej. od tąd jeszcze cały. wsze z celem filantropijnym-to przyznać 
długów, podwyisze~ie wysokości. PozY,czek 1!dziela- Ale ad nJ1n. musimy, że nie trzeba sięj dłu~o namyślać. 
nsch przezinstytucyje~redytowe zlem~kle, Zar?lan~ ek~ Gdybym chciat zregestrować wszystkie Powierzywazy dyrekcję panu Soch., ama-zekucyi subhastacyjnej na sekwestr dochodowi dalej d . k ó d t . 
dyskontowanie weksli wla3cicieli ziemskich w Ban- wypa kI, t re wy arzy y Się U nas W Pl,ze- torowie nie mogą się obawiać, aby przed­
ku Państwa, ustanowieuie osobowego kredytu cilłO'U dwóch ostatnicu miesi ęcy, potrzebo- sta wienia ich robity fiasco. 
kredytu na rachunek bieżący; d~s~onto~a',lie watbym na to przynaj mniej kilku liber p.a- p rzez dwa prawie miesiące w teatrze 
solo.,veksli ziemian na zastaw ruchomo~cl, spec/alt/er . • t ć tylko na kil d " 

o plel'u; muszę WięC poprzes a " naszym daw:llo prze stawlema towarzystwo ziemiopłodów, bez obowiązku depozytu, tylko zoil. " h f k h " d h 
powiedzialnością za całość długu. Takiż kredyt ma ku WaZOlejSzyc . t\ -tac, BWla czącyc o pod dyrekcją p. Grabiń~kiego. Jako gość 
przysługiwać i gminom włościańskim,. ale :f. obo- nasz.ej żywotnoścI. . " ,. I \vystąpił tu kilkakrotr.ie artysta teatru war­
wiązkiem złożenia. zastawu w magazynie gmlnuym. Nie pl'~e~ zarozull:llat~sc- ~I·on Boze.- azawskiego p. Leszczyński (w ~tellu, Ma~ 

X lVidold zbiorów. Pomimo zbliżającej się muszę nUJpler\T powledzle~ słowko o po- . zepie, Zbójcach i t. d,) W ubiegłym zas 
już pory żniwa, pozostaj~ ciągle bardzo niepewne· siedzeniu chóru amator8kI~go, na .którym j tygodniu dawało przedstawienie to warzy-
mi. Przed paru tygodniami, pomimo szczerb wy- '. d eO'o k' d 
rzadzonych w oziminach, widoki te w ogóluości l'ozstrz:}sano spraV!ę"',?:IZe] po pISt\U.", . I stwo artystów teatru krakows lego. po art y-
przedstawiały się dosyć pomyślnie. Zasiewy jarzYll, Zarzucano mu całą htalllJę grze.chów, tWI~l·-. stycznym kierunkiem pana Ryglera. Oho. 
pomimo niedostatkll. deszczu i c,zęstych z,mian tem- dzono i przekonywano, że z Jego to. wI~y ci aż towarzystwo to w obecnym składzie, 
peratury, odbyty su~ w warunka~h. d?sć dobrY5lh; I nie dobrze dzieje się w CzęstochOWIe, ze oprócz dyrektora nie posiada wybitnych 
już ~~~~ca ~~h pe~~~ze~~n~~~ 's~~~~nż~c~~' a~~z~l)~: ' on to ~yjawia ś\~i~tu c~,ego wyjawiać nic talentów, w każdym razie znajduje. się W 
ża pod względem słomy, w tym roku nie dopiszą· należy, ze zgoda l J~d~osc same z czasem, nim wielu rutynowanych artystów l art y­
Ziaruo może być jeszl}ze i rdzenne i obfite;' to za le- bez nieO'o zJ' awilł Się Jak grzyby po desz· stek któl'ym niestety brak J. ak wszystkim 

~ 'l ś' t') • ółk· kó ' , " ży od da.lszego staIlu atmoslerYi w SZCZ?go no CI czu że znikną same przez Się k a l ~ młodszym artystom teO'o cie~ła i zapa.łl1 
zaś od zmiany obecnego. Stosunkowo naJpomyśl- ł 'k M' t dt 0'0 bardzo .,' '" . p 
niejsze wiadomości nadchodzą z południo.wsehodu. ecz a etc. etc... I~O. o, u o ' . • dla sztukI. Oprocz teatru ~!amowego mamy 
W ziemiaeh nad morzem Czal'llem, spod~iewają się długo debatowano w Jaki spoBób zre?ablhto- jeszaze i letni, otworzony dopiero w r. b. 
w tym !oku ur~dzaju niegorszego niż w r. z. Ceny wać się i ... urad~o.noaż dwa .sposo~yIPlerlVszy, w byłej fabryce płótna niepl.z.emakalne~o, 
pozostają w I,lllerze. Sądzą ze. znacz,nego dowozu który po długIej dyskusYl pro l co.ntra, ::0- adzie produkują się wędrowUl akrobaCI z 
zboża dl) portow morz:. Baltycklego, ze zapasy: ze- t t . t poleO'ał na tern IŻ pome- "'f'k' ł' 
szł~roczne wcale nie są jeszcze wycz~rpane. Wlado- s a. pr.zYJ ę y~! !~ . ' . . _ l cyJnym s. omem. . , • 
mości o podwyżce cła na granicy Niemiec w tej waz wudomoBc o meprzYJmowanIu rzem.le W sierpmu r. b. ma WyJSć u nas kale n­
?hwi.li ~&przeczaj!ł' ~i~pewność ogólnego poło~enia ślników uc~y~ia .towarzyst wu, tr~eba ,!IęC darz na rok pl'zyszły p. t •. " Gzęstoohowianin'l't 
.lak I ~Iepew~oś.ć ~blOrow, zapewne powstrzyma t~ przekonać sWlat l korespondenta, ze to Jest nakładem redakcyi "Kartkl ogłoszeń". Szko­
decyzYJ~ d~ jeslem.. . . niept·awdą. No-i o~ tego e~asu .wszystko da tylko, iż ten kalendarz, który miałem, 

X PrOjekt udzle}ama. pozyczek ban~owych na się poprawiło: zrobIOno fUlrYJę CI) l dobrze. sposobność przeJ'rzeć ma charakter do-zasta.w zboża został JUż wygotowany. Takowe u· d d' .• h l oto . . ' . 
d1lielane będą' do wysokości 60°/0 szacun.ku zboza Prze tem za osycuCZ!Dlemem, c .y ę .cz .. ~ rywczoJ roboty; umleszcz0D:0 ~ .DlUl .n~. 
złożonego w magazynach staeyj k~lei zel~znych Sprawą t~ pr~ez k~lka tygodm zaJmowa wiele rzeczy, tyczących Się dZleJó\v mleJ- , 
lub przY,stani.ach rzek ~ ~ort~ch; powinny byc spła· ła Bię cała l~tehgencJa cz.ęiltoc~owska, a scowych, ale pominięto zupełnie Spl'a\vy 
cone n3Jdale) w terr~l1U1e połrocznym, z procentem nawet-o dZl wo!-zwolenmcy WIOta w re- bież"ce' zapomniano nawet (I nieodzownej 
podług stopy ruchomej, podług warunków ctrkn.Ia- .~. ' '" . 
cyi w dauej chwili i rękojmi wypłacalnośel poz y- sursle. CZęSCI kalend~rza, d~a ale literackim l O kro-
czającego. . Przechodzę do innych objawów żywo- niezee rocznej z żyCia naszego partykularza, 

X Pruska komisy ja kolonizaCYjna coraz tności naszego miasta: pierwszym jest pro- w której wiele bardzo wiele ku zbudo-
to nowe robi nabytki. Odrzueając wiele ofert (l), . kt t "'orzenI' u filii warszawskieO'o towa- . t l . .' . d . ćb' " 
wybiera te, które najlepiej nadają się do interesów Je u \... o wamu czy e nUta pOWIe zIe y mozna. , 
kolonizacyi i .obrony" g~rmanizmu. Więc nabyła. rZyBtwa cyklistów. . .. Nasza chluba, nasza Kartka. (~głoszen 
z woluej ręki znaczne dobra Skórki i Niedżwiady Nie mam nic pl·zeclwko. urzeczywlst~ll?: O'azeta, handlowa, pl'zemysłowa l mforma. 
4358 ~. m. v: pow. W~gro:viecki~,. od hl'. J. My- niu tego projektu; musz~ Jednakż~ zwroclC ~yjna" doO'ory",a już na suchoty. A szkoda, 
cielsklej. Zas w prOwll~cyl pruskiej pow. Złoto IV- ., • to ów z'e I'UZ zawlele stwo- "'k· d ł .. ,. d 'ó 
skim wielkie dobra Grabowskich -Radomice, obaj. uwagę sz. llllcYJa l' l, • był czas, le y zaczę a J'oZWljaC Się os 
mUjące 4 folwarki: Radów, Józefów, Franciszków, rzyliśmy projektó\v, u za mało ~zy.no~. W pomyślnie. 
Mary janów blizko 14000 Ill:' ~J.. Nadmienić ~eduak pierwszej chwili, kiedy powstame J~kt pro- Nie chcąc przedłużać mej koresponden­
wypada, .że d?bra te ostatmeml czasy były JUŻ w jekt, wszyscy gor1}co mu prz.f.klaskuJem~,- cyi, nie wspomnę dziś już nic o naszych 
r~kach Dlemcow. . później, stopniowo, zapltł miJa, a pr?Je~t oO'l'odach spacerowych. Odkładam to do 
na ~l~l)ir~g~:~ewI:;i~~u~~~~a 51; ~a~;~, C:l~zł: najczęściej upada i ginie w zapommenlU p~zJSzłe~o listu-a ten, pozwólcie, że Zt\-

jeszcze dosyć daleka od rzeczywistoscl Społka war albo, jeżeli zdołano go urzeczywistnić i za ~ konczę załobną notatką. '1" 

szawska, będzie mogła ,dać za wy,granę. Syn,dy~ wiązano jakieś towarzystwo, ~l~cz? ono W ubiegły czwartek odprowadzhls~! na 
rzeźników pal'yzkich, ktory przed kilku tygodma!D1 mizerny swój żywot ... Boże zmiłUJ (~Il~! :\I.e cmentarz Sw. Rocha zwłoki ś. p. HebJ od,,­
przyjechał do War~zawy dla zbadania war!lukow bo też powiedzcie sami, jeżeli wszystkie Im- 'Grotha Zmady przed kilkoma laty był 
tutejl!zych handlu mięsnego, przekonawszy Się za·· d ó h l b h ra .' . . C h' 
pewne, ze przeilsię?iorcy tutejs! spoc~ywają ~a la - cyjaty wy, wychodZI} od W C u trz~c nflucz:rcI~lem gImnazYJum w , zęstoc O wie. 
urach ii1V1'ojego prOjektu, udał Się do srodkoweJ Ro- zawsze jednyóh i tych sam~ ch osób, kto l:e PrzemeslOny następllle do Warsza~y, wy­
syi i tam zak~piwszy ~\;oło 6000 sztuk t,!z,od!, .po· później Bił wybierane na prezesów, naczelUl· kładał w wyższych klasach gimnazYJum nI 
s:oIachtowane l w CZęŚCI posoloul.l, W .CZęSCI sWleże ków, zarządzających i t. p.-to czy są one uki matematyczne. Choroba piersiowa, na 
w lodzie wysłał w beczkach do Paryza. ł na '. . • ł t () 

X '" sprawie projektowanych ulg dh go- wstanie podołać tylu naraz w ożonym na któr~ ,?dd.awna JUZ CIerpla, wyrwa.a 15 
!'Zelni gospodarskich piszą, że oprócz superaty, słu· się obowiązkom? •. rodzI Ul e l ~połeczeństw~ w 3~ r,?ku zyC1t~. 
żyć im ma zwolnienie od akcyzy pewncj oznaCLO- Odbyły się tu dwa przedstawle.m.a D:a EksportacYJa zwłok dOWIOdła, JakIem uzna-
nej iloRci; maximum ~ocho~zić ma ~%. , " rzecz Straży Ogniowej, które choclaz me aiem cieszył się zmarły wśród częiltocho-

X W kwest!l alJ,enacy~ osad włoijClan· Pl,zyniosły spodziewano ego docho.du,. trochę i ń Dnia 20 odbyło się 'v miejscowym skicb w KrólestWIe Polsklem, tutejsze władze sądo· l k w ~ .' " ' I ,. d 
we wydały poleeeuie, iż osoby stawający do licyta~yi się jednak przyczymły do zasl ema asy koscIele farny.m nabozenatwo za spo WJ u-
gruntów objętych Ukaz~m d. 2 marca ,r. 1864, ~l~' nadwątlonej nieco, skutkiem hUl·townego szy ś. p. Hohod?rlt Grot?a,. na któ.rem 0-
ny być opatrzone w ,św!adectwa urzędow włośclan- zakupu hełmów dla członkÓW: • becnych było Wielu prZYJaCiół, znajomych 
skich, iż słuzy im prawo naby\vania takich grun Wzmiankowane przedstawlema odhyły i uczniów nieboszczyka. Pax: ei! .. 
tów. b "r' , .,. 

X 'v Poznańskiem mnożą się oferty sprze· Bię w dniach 16 i 17 . m. '! plerws~ym .Len sam. 
dazy pruskiej kl)misyi kolonizacyjnej. Liczba ich dniu odegrano:" Teatr amator~kI" Bałuckie.go 
doszła do 200, w której atoli mieszczą się. obok i Filiżankę herbaty", Wdl'uglm zaś "ZaWle- 13) 
polskich, niemieekie, a tatże włościańskie posiadło- r~chA" Koziebrodzkieg:o i I!Piosnkę.wujasz~.a" 
śoi. Obszerne dobra Łowęcicc około 5,000 m. m.... ., h PODPALACZ. 

powieść Piotra Sales 
tłom. E. Dobrzańska. 

w pow. Śremskim nabył za 336,000 mar. agent ko· Fredry. Pomimo, iż jeden z mOlC . zna~o­
misyi Kno\Jlocb. Podobnież tanio n.abyła komisy ja mych naliczył mi aż 5 reiysel'Qw l rczy­
bezpośrednio d. Stl'zyzewo i Paczkowo 1,330 m. m. sel.ek, przedstawienia pod względem ar~y­
w pow. Mogielnickim, Pl'zytem nadmieni ~. się, że b. stycznym udały się bardzo dobrze, a W.lę-
właściciel tych dóbr p. R.(?) uchodZIł za zna.komit.ego d l 
gospodarza i hodowcę koni. (Gaz. Roln,) ksza czę!lć amatorów dowio ta nawet wie· ---. h 

kieO'o poszanowania sztuki. To też dobrze - No, nol proszę te uboczne uwagI 8C 0-

~ 

(ciąg dalszy). 

Korespondencyj e "Ty[odnia," 
Czesłochowa, d. 22 czerwca 1888 r. 

~ 

Przyczyuy mojego milczeuia.-Popraw&.-Towarzy' 
stwo cyklistów. - Teatr amatol'ski i stała trupa 

był~by, ażeby i u naB powBta~a stała t;upa waĆ dla siebie-przerwał prokuratol',-czy 
amatol'ska, do .zorganizowanlll któr~j. \~ mówił ~o do was? 
Piotrkowie .. Tydzień" niejednokrotnIe JUZ - NIC, co by ?l~ato jakie znaczen~e. P~­
nawoływał. Zdaje się, że minęły jU21 bez~ wta~zał ~y~k? WCląZ, że to pomyłka l że dl~ 
powrotnie te CZUBY, kiedy role były przed-, mUSI NYJaBmć. 
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Znana rzeczl - zauważył prOkurator-ile-/ - Podpalono .zdaje się 

kroć sch wyta się zbroJn iarzn, jest to za- - Tak jest; warsztaty 
wsze pomyłka, która też zawsze wyjaśnić nie później. 

składy drzewa. 
~ajęły się znacz· 

najmni"J, czy podsądny miał charakter c:rwa.ł-
towny, mściwy? b 

Pan de Saint·Ermond zdawat się namy-
się musi. Ale trzeba być zuchwalcem nie- Co zawierały pańskie skł!ldy? 
lada, by zapierać się wtedy nawet, gdy się Budulec i tarcice. 

ślać przez chwilę. (d. c. n.) ? 

zostało schwytanym na gorącym uczynku. Na jaką cenę? 
Jakże wyglądał w chwili aresztowania? Na tl'zy milijony blizko. 

- Ohl tak jak go pan ~ob:tczy ~a chwi- Czy byłeś pan ubezpieczony? 

Licytacyje W obrębie gubernii. 
- w dniu 20 września (2 października) W sądzis 

zjazdowym okręgu I w Piotrkowie, na sprzedał 
na"tepujątych r.ieruchcmości: w mieście Rawie pod 
M 218 położonej od 8umy rs. 1000; - w Osadzi"" 
No we lI1ia~to p-lu Rawskiego )Jod Ni 116-a od IlU­

my 1'8. 10,150,- i poił iii! 107 położonej 0'1 B\lmy 1'8. 

500; - oraz w m. Tomaszo\\-ie pod oM M 264/55 i 
263/117 polożonych 0(1 sumy 1'8. 9000. 

lę: obszarpany, 7. opaloneml włosamI, o .. mo- ' Zawsze nim jestem. Skala asekm'acyi 
lony w dymie. Co prawda przy ratowaniu podnosi się tylko lub obniZa, w mial'ę na­
mUó1iał się jeszcze gorzej popal·zyć. bywania materyjału lub pozbywania się ta-

- Dobrze, dość tego; cofnijcie się temz kowego. 
wgłąb Ralii niechaj wejdzie pan de Saint- _ W 
Ermond. 

takim razie nie stracisz pan nic? 
- J akto panowie? Tracę warsztaty i ma· 

szyny, niezmiernie udoskonalone, których 
Z1\ żadną cenę me będę w stanie odzyskać. 

Przemysłowiec wszedł krokiem pewnym 
i uI)l'zejmie skłonir się urzędnikowi. Zadano 
mu zwykłe pytania. 

- Tegoż dnia w sąiłzie zjazdowym okręgu III 
w Łodzi, na sprzedaż J1ieruchomosci w temźe mieś­
"iII przy ulicy }<'r:lI::ciszkllilskiej położonej, a de 
S S-rów Samuela Goldberga należącej od sumy re. 
300. 

- Nazywam się Gustaw de Saint.Er­
mono, jestem wdowcem, nJam lat. pięćdzie. 
siąt, jestem właścicielem zgorzałej fabryki­
odpowiedziat. 

- Dlaczego proszę pana? 
- 20 Clerwea (2 lipcaj w rzędzie G-Inym piotr-- Dlatego... dlatego... że zostaty one kowskim na reparacyję budowli więziennych IV 

wynalezione ..• u runie. Pio trl:owie, od f-lImy rs. 1528 llOp. 66. 

, Czy pan ją założyłeś?-spyt~no. 

- Przez koóJ'o? 
- Przez ... Właśnie przez człowieka, któ-

- Tegoż duia we wsi Wólka - Łękawska w 
Gminie Łębwa na Bplzedaż 500 sążni drzewa BO­
snowego od 1'$. 710. 

ry podpalit fabrykę. - Nie. Nrde2:ała ona do mojej żony. 
- Proszę powiedzieć, co panu wiadomo - Był to zatem pański urzędnik? 

- 7 (l UJ lipca, w rządzie g-lnym piotrkowskim, 
na prze bru kowanie ulic w Dl. Częstochowie, od BU­
my 1'8. 8649 k. 26. 

w tej sprawie. - Od wczoraj raOa już nim nie byt, pa-

- Ależ panowie!... mało co wiem o tern. nowie. W czoraj właśnie zażądał dymisyj. 

Corocznie w piel' wszą niedzielę maja u­
rządzam zabawę, która właśnie odbywała 

- Dla jakiej" przyczyny? Sprawozdania Z targu zbożowego: 
- Dla... przyczyn... natury prywatnej, 

Łódź dnia 26 Czerwca 1888 r. się wczoraj •.. 
- W warsztatach? 

co do których radbym nie udzielać bli ż .. 
szych informacyj. 

- Tak, rozumiem pana-wtL'ącił pl'oku­
I·atol'.-Czy sądzii1z pan, że Michał Thome­
rin zdolny był popełnić występek, o któl'Y 
go obwiniono. 

N a stacyi tow2rowej spr7edano 400 korcy psze­
nicy, z tych 1006. 101"" 200 po 6.501'8. i 100 korcy 
p() 6.6 O rs; żyta ~In zedllDO 300 korcy po 3.85 r~.; 
Gwsa 3;)0 korcy po 240 rs. i 2.50 rs·; gryki 1::5 
korcy po f) rs korzl'c. Na starym Rynku sprzeda-; 
no 300 korcy pSZenic)' po 6.30 do 6.70 rB. korzec 
150 korcy żyta po 3.lii'> UO 3.% l'S.; 50 korcy Owsa 
po 2.40 . o :l.50 rs, 1~0 l,orc')' jęczmienia po 3 do 
3.50 ri<. kon:ec. Popyt na pszpnicę był słaby, na 
żyto i owies - dobry. Ogółem spl'Ledano około 

- Nie: w przedsionku fabryki urządzol1o 
tylko bufet. Dziedziniec ł:~czący fab'cykę 
z domem mieszkalnym kazałem zamienić na 
salon recepcyjny; tańczono zaś w domu. O· 
tóż bylem właśnie w nlłmiocie, gdy usły. 
szałem okrzyki "Gore!U Zebrani goście wy­
szli z domu, a ja pobiegłem, by pokie· 
l'ować strużą. i wojakiem, które nadeszło na 
ratunek. 

- ;:;tu wia mnie pan w dl'aźli wem położe. 
niu-odparł Saint-Ermonr1.-Nie chciatby m 
pogorszyć sprawy człowieka. któt'emu za­
wdzięczam ocalenie mego dzj ecka. 2,000 .I;:orcy :luoża. (Dz. Ł6dz.) 

- Niech pun raczy objaśnić nas przy-

o Ł o 
NAJWYŻEJ ZATWiERDZONE 

Towarzystwo Wzajemne~o Ubezpieczenia na Życic 
~E"VV - -::rO~:K7J7J :7, . 

zatozone w .lS4:5 r. 

s 

Wal'Ullki Ubezpieczenia i Kontroli zostały zatwierdzone przez P. Mini­
stra Spraw 'Tewnętrznych 21 Października 1887 1'. 

Lapital gwarancyjny. najzupełniej zrealizowany, wyuo~ił w dniu l-go 
Stycznia 1887 1'. 161,100,22ł rnbli. Towarzystwo złozyło do l3ank n 
Paustwa ~OO,OOO rubli tytułem kaucyi, (w listach pożyczki wewnętrznej z 
l'oku 1887 wartości nominalnej 600.000 rubli). 

OSOb:ly prawem przepisany fundusz rezerwowy składa się do Banku Pań· 
stwa, jako gwaraneyja Ubezpieczcu w Cesarstwie i Królestwie zawartych. 

Czynności 'rOWi'rzystwa i unormowanie funduszu rezerwowego, podle­
gają czynnej kontroli Rządu Rosyjskiego. 

Wszelkich objaśnień udziela Bilu'o Towal'zystwa W 'll'arsza­
wie, plac Sasld Jt§ 5. 

Dyrektor na Rosyj ę Poludniową i Zachodnią 
L .. 'J\TE:R~E:R-

Reprezentant na Królestwo Polskie 

~_ :RA:O:KIE'lVIOZ .. 
(Raj. i Fr. M 364.) (0-10) 

at- Mate"yja/'Y piŃmienne -f!ł 

ł ~ Zakład Drukarsko~1itograficzny 
I·f ~. Skład Pap'l'eru 

! -\ E. PAŃE:KIEGO)-
~ 
II) .... .... 
t .... 

~ l?etroko-vvie. 
Poleca J. W. iW. P. Regestra GOSI)od:trcze, Dzien· 

niki najmu, U.sięgi. lia·so\fc, I)eusyi i ol'dyna­
ryi, udoju mleku, Kwitaryjusze leśue, Kwit-
ki na robociznę. . 

Druki dla Jeometrów, Rejentów, S~dów, Urz~dów, Gmin­
nych, Gorzelni, Browarów i Dystylarni. 

Przyjmuje wszelkie roboty w tenże zakres wchodzące, któ. 
re spiesznie i starannie są wykonywane 1)0 ceuach umiar­

kowllnych. 

.,.. 

~ _____ ~~.!!_·_a_t!.., __ ~~ ________ -,~ _ ~ ~ Papie,"u ~ 

z E ,L 
.IJyrel/:(~ya »,.óg Zela:~n!Jcl! 

Warszawsko-Wiedellskiej i Wars zawsko-Byo~oskiej 
Podaje do wiad()ll)ości, iż na zasadzie §§ 40 i 90 O~ólnej 

Ustawy dla dl'óg żelaznych l'o8yi ~kich, pocz,! wszy od unia 16 
(28) Sierl1nia l'. b. i uui następnych, o !rouzinie 10 rano, w 
Mag:azynie towarów zalegtych na stacyi \VarSZUwll, sprzp.llawa­
ne b~dą przez publiczni} l lcytat\yję towary i ba!!a~e, przybyłe 
na atacyje obu d['ó~ żelaznych (lo dnia 19 (::li) Mat'ca r. b. 
włącznie i dotąd przez adresatów nie orlebx-ane. 

Wykaz pomienionych pl'zcdmiotów, począwszy ou dnia 20 
Lipca (1 Sierpnia) r. b., co(hiennie może być pl'zejrzany, w go· 
dzinach biuI'owyeh, w vVy(L:iale Reklam acyjnym dróg żelaznych 
Wal'szawsko-Wiedeńskiej i \Vul·szawsko·Bydgoskiej, jak l'ó\vnież 
w Ekspedycyi stacyi Wal·szawa. 

W końcu DYl'ckcyja na.umienia. ii 
na licytacyję mogą być pl'zez włascicieli 
6 (18) Sierpnia roku bieią~eg(). 

tow:'lry zak walifikow ane 
odbierane tylko do dniu 

(3-3) 

s Z W AJ C A R S i{ I E P I G U Ł 1<1 

Aptekarza Rich. Brandta. 
Znane od lat 10, znlecallc przez pierwRz~ powagi świata lekarskiego i 
chętnie używane przaz p\lblic 7.110ŚĆ, jako śa'ollt'h: domowy leczni­
czy. tani, przyjemny w użyciu, pewny i nie~zkodli",y, '''ypróbowanyprzez 

Pr. D·r R. Virchowa, Berlin. 

U Ił D. La.mbl, "V IlrSZSWB. 

11 lt Zdekaner, Petersburg. 

u )I Soedol'sf4dt, Kn~nń. 

,. Scanzoni, WQ.rzburg. 

H u Brandt, Klauzcnburg. 

" II v. Nuasbaum, Monachium 

Pr. D-r KOrCEyllski, Krak6w .. 

lt U v. Frerichs, Berlin. 

II II C. Witt, Kopenhaga. 

Ił "Hertz, Amstel'dnm. 

II n Redam, Lipsk. 

11 " Gletl, :Mona.chiam. 

II 11 Forster, Birmingh3Ul. 

przy nieregnłnrllem działaRaiu trzewió\v brzusznych, 
cierl)ieni:tch wątroby i lH'Z(>wodów żółciowych, lIC­
moro idach, leni\fem WYIH'ózuianiu i przewlekłem 
Za(Hlrciu stolcu, i ztąrl powstaj1cych cierpieniach, bólu i zawro­
cie głowy, Ul1s:l.hosei i bmkl1 apetytu, prty chronicznym kata­
rze żoładka i I,iszck. 

Szwajcarsk;e pigułki Ric.h. Brandta cieszą się wielIdem powod~'miem 
u kobiet z powodu łago,luego icb dzhl.ł:tuia i za.lłl1g.ują ~ 
chronicznych wypadkach n;. pierw.zeiIstwo pr.:ed o.stro (jzmłaJ~ceml 
środkami: solami, wodą gorzką, llroplami, miksturamI etc. Dostac 1lI0-

żna w aptekach Królestwa i Cesarstwa. Do kaźdego puddeczk!\ dol~!-
CZODy jeót przepis użycia. (R. i Fr. NI 4393.) (26-6) 
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~~"'~"'~.st~"'~"'~~ 
; Skład Materia~ów Aptecznych ; I 
i Józefa Zarzkiego i I 

zawiadamia Sz. Publiczność, że w celu spopularyzowania 

N.LI.. TVBA..LN YOH 

o( z artykułów sezonowych poleca: )o + ~Vody Mineralne natu- + 
q ralne i sztuczne Cement <!l 
~ Lak asCaltowy i Tektu- ~ 
• rę do Dł!cbówjFarby su- + 
q che i Olej ue, L;l,kiery ~ 
4 Pokosty; Srodki dezin- ~ + Cekcyjne, Oliwy lUaszy- + J nowe. ,(10-4) J 
~~ ... ~+-... o ...... ~ .... ~~ 

Stosowane przezemnie od kilkunastu 
lat sposoby osuszania Dłieszkań 
i niszczenia gl'zyba drze Ivne. 
go, zyskały tyle u~nania, że zmuszony 
byłem działalność swoją rozszerzyć 
pne7. przybranie odpowiednich sil tech­
uiczych, które odtąd zaczynają fDU­
kcyjonować pod firmą: 

"G U D R O N I T
H 

BUdowniczy A. Ciszewski & C-o 
w Warszawie, Hotel Angielski 

Broszura "o wilgoci i grzybie 
drzewnym" na żądanie wysjła sie 
bezpłatnie i franco. " 

Ageutów na Cesarstwo i Króle­
stwo pos~ukuje się. 

(R. i Fr. j'& 3910) 

Wizerunki 
(20-6) 

Książąt i Królów 
POLSKICH 

~Jl:zez. J. I. Knl8zewskiego z 39 rycina­
UlI PllIati'ego,Ol'az inicyjałami Cz. Jan­
kowskieg.o. Cena sześciu zeszytów rs. 5, 
Wspamałpgo tego n-ydawnictwa ksie· 

g arni "Gebethnera i Wolffa" majace""o 
:vyj~ć IV 6-ciu zeszyt'\ch - wYl!!ie(lt 
JUz zeszyt ostntni. (0-7) 

Skład Węgli 

Włodzimierza Saplńsklego 
(Róg alei Aleksandryjskiej) 

Oeny 
Korzec w0gli kamiennych 

grubyell 24,0 (I. o . . . 81"> k. 

WIN KRYMSKICH XAUKAZKICIi 
urządził tutaj w magazynie 

p. LUDWIKA FRENR1A 
przy placu, Maryjskim, obok apteki p. Gampja 

GŁÓWN-4 SPRZEDAŻ, gdzie wina nasze, bez podwyższenia 
cen, podług naszego cennika sprzedawane bywają, t. j. butelka 
wytrawnego od kop. 30, a słodkiego lub czerwonego od kop. 35 

i wyżej. 

'"V\7ina :nasze są. ana.lizo"'VVane przez 
pOl'ęCzamy za, trwatość takowych ~ 

Ul'ząd Lekarski i pl'zyel 
(52-28 

T 

MAGAZYN UBIORÓW MĘZKICH 
oraz 

SKŁAD KORTOW I SUKNA 
na sprzedaz hurtową i detaliczną 

KORNELEGO WllCZYNSKEIGO 
w ~~Petrokou'ie" 

W domu W-go Zaleskiego przy ul. "Petersburskiej". 
Zaopatrzony został na sezon wiosenny w wielką ob­

fitość najświeższych, krajowych i zlll!ranicz nych 'IIlateJ'yja­
łów nietylko męzkic1ł ale i damskich~ oraz goto w ycb 
ubiorów po cenach możliwie plozystępnych. (7 -- 5) 

TlIm,ie Zbiorowe I1I/'ydanie 

Powieści Historycznych 

J • I. KRASZEWSKIEGO 
przedstawiających w formie powieściowej 

Dzieje od IX do połowy XVIII wieku 
Wyszedł z druku tom VI i VII i zawiera 

Powieść osnutą na tle historycznem pod tytułem: 

BRACIA ZMARTWYCHWSTANCY 
W&RUNKIPRENUMER&T~ 

W Warszawie: Z przesyłką pOCttą: 
Kwartalnie za ó tomów rs. 1 kop. 80 rs. 2 kop. 20 
pólroc.znie n lOn rs. 3 kop_ 60 rs. 4 kop. 40 

Li -et 
Przyjąwszy repl"ezenta~yję /la gu­
berllij~ "Petrokowską u Firmy 

1Varsza wsk;ej 

"GUDRON IT" 
Budowniczego 

A. Ciszewskiego i S-ka 
przyjmuję odtąd wszelkie zlecenia 
dotyc1.ące: Osuszania wilgotnych 
mieszkllń i budowli, tępienia grzy­
ba drzewnego i konserwaeyi drzo­
wa, pod kierownictwem Inżynie­
rów głów. kantoru. -- lHiższych 
szczegółó~v można zasięgnąć IV 

rnieszkauiu mojem w Cz~slochowje, 
• ulica Ogrodowa, dom Templa, 
~ gdzie również mozn:1 obejrzeć 
-r wszeIlde próby i okazy zastosowa-

nia Gudronitu" oraz przejrzeć kil­
kunastoletnie Swiadectwa z re~ml­
tatów licznych dokon~lUych dotąd 
robót. Próby i okazy obejrzeć 
rówuiez można w nPetrokowie" VI' 

cukierni p. Szymań skiego i resta­
uracyi p. Skibińskiego. (2-1) 

Wincenty Świdwiński. 

Ulów ramowych 8 
jest do sprzedania; tllkie ogród do 
wydzierżawienia. Wi::ldomości 
na przedłużeniu "Peterburskiej" za 
młynem parowym, VI' domu W -0"0 Filio 
powieza, w sklepie wiktllałów. o (2-1) 

Rór.ne Używane 

:11:lI :y HI. 
RoeZOle n 20 " rs. 7 kop. 20 rs. 8 kop. 80 

Prenumerat~ przyjmują wszystkie księgarnie i kantory pism. (0-6) do sprze(lania posiada kowal Krze-
miński, - ulica Słowiańska w Petro-

MICHAŁ GLUCKSBEG, Księgarz-Wydawca, Ulica Kl'ólewska N-r. 5- kowie." (3-3) Korzec węgli kamiennych 
grubych ;;:1. skrzynie 10 
korcoweznmknięte (przez 
Magistrat Warszawski 
ostemplowane) • . . . . 83 k. 

Pud koksu (korzec 4 pudy) • 30 k. 
Korzee \\"ęgli dl'zewnyell . 1 r3. 
. lJwagn. Na miasto rozsyła 

liilę IV koszach półkoreo .vyeh 

. n~ M. HIR~~~~RG SkładWÓdm~~~~~~nalnralnJCh~!: ~~f.:.~'t::{a':.~::~~'jw ~ikt: 
~ . E: E F :I E U Folwark wlok :14 1

/, 

I
I oSIadł w" Petrokowie" i zamieszkał w do· W V I 

wagi 130 (l. (13-6) 

:a~I:'~i~I;. Ch.Horowicza na Ulic~_"2Ka" I I\UCKlfGO W PefroKowlB1I ~ ~j~.~~;a~~t~ta:~~!I~~ łe~a~:J:', ~ 
-----------..;(-...:.)-1 " o mIedzę z gruntamI miasta Brzezin.-
N'II'! b L l t m IJ) Skład główny plastru "Salwator" Wiadomość u Rejenta w BrzezinaclI 

p;eWMu",I'!+W i6"V~ ł!II uO racu U OffilerSt\ niszczącego Od~~~!ki~~!:karza W· Bo- (12:""si 

WłOnZI'Illl'erZa SapI'n'sklierro Na folwarku Czołczyn - do sprzedania Ś i Jest do na.bycI'a, u l!. 12 kl'ów młod)'ch dojnych _ 'wieżej Limfy ospowej 

WynaJoem POJoazdo'w rasy Holenderskiej. (3-3) • (Krowianki.) (:-2) w miejscowych księgal'niach 

Dom W-go Adama Gołembowskiego 
wprost Poczty 

Karety, Powozy, Bryki, Konie 

(3-·3) MŁODA OSOBA 
dobrego urodzeflin poszukUje miejsca do 
towarzystwa, lub wyręczania pani w clo­
mowych zajęciach, za niewielkie wyna­
grodzenie. Wiadomość bliż~za; dom Des­
au ulica Woroneżska drugie piętro. 

FORTEPIAN TanIo do sprr.edaUla: za .cenę kop. 30: ,.Volaptik J. ~, 
.' Szlejera (gramatyka, wprawy, uwagi 

hardzo tanio do nabycia, . d 'ć kareta w doblym st~D1~, amery" oraz dwa słowniki (polskoovolapiikskf 
wla omOB kan bl'yczka (kamlelllll,rka) an·· l" . . 

róg Alei w domll W-go PopOWSkiego. kl' s'zo ; l k' ~ b . l vo apuko-polskl)" przez Wltolda Stan-
• '. ry ang.e s le z 113JZY ram! kiewicz3.. '3-3) 

___________ .;.;(3;;.-....;;.3;;.) _I prawIe nowe, cbom~ta zwyczajne t 

Kwit wydany na 1000 rs. Leo- na parę koni, i różne dł'obne Spl·Zę· 
poldowi Szteinbach z Tomaszowa pod ty gospodarskie. Wiadomość IV domu 
dniem 19 Maja 1887 r., jako zapłaco- W·go Litke gdzie sąd pokoju. Stróz weka· 
ny, a p:-zez wierzyciela niezwrócoay że. (3-2) 

nie ma żadnego znaczenia, - nabywc~ HISTORYJA 
sam sobie winę przypisze jeżeli ua stra-

ty nal'azonJn~ zost:lnie. (3-3) l"teratury PolskO · ~"I1cbelm B~ich I lej 
właściciel młyna Józefów. . ., . 

Biuro Ogłoszeń 
Rajchman i Frendler 

w Warszawie 
ul. Senatorska Nr. 26. _________ ~---- na tle dZleJow narodu skreslona przez 

..... D U C Z E N' ~Iał'yjnna Dubieckiego p. . . ł . d 
~ O dzisiejszego numeru \Tychodzi. ze~zytami objętości ~ię~iu ar. l z'yJ mU,l e og oszellla O wszy-
dołącza się arkusz 20-b powieści . o . . kliSZY. wlelk!ego .f~rm~tuj caro:!c skła" stlnch dzienników krajowych 

_ _ _, _ k.tóry w. roku bież. ukonczył miejscowa dać SIę będZIe mmeJ Wlęcej z 12 zeszy- , 
p.t. N'Iew'lnn'l W'InOWajcy glmnazYJum, poszukuje korepetycyj na tów. Cena każdego 50 kop. z przesyłką l zagranicznych, po cenach 
2: rosyjskieO'o w przekładzie W Z. czas w~kacyjllY w mieście ~utejRzym lub pocztową po 60 kop, Wyszedł zeszyt VII. redakcyj nych. 

o , • na, WSI. Adres w Redakcy!. (1-1) (0-7) 

Redaktor i wyd awca Jtlirosław Dobrzań8ki.-----------~-------

J.l.08.1l0,][OHO ~eBaypOlQ. W drukarni Eo Pańskiego w Petrokowie. 
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-szalały za nim, i gdy się zbliżał, twarz kaidej z ninh 
promieniała radością. 

N udieżda siedziała przy stole herbatnim i dosyć 
nieuważnie słuchała opowiadań jednej z pań o wese­
lu jakiejś ich wspólnej znajomej. 

Pani ta, Aleksandra Rykow, wysoka, o pełnych 
formach osoba, z rudawą grzywką, była dalekI! krew­
ną Wilda. Krążyły głuche wieści ° jej namiętnej mi. 
łości dla kuzynka i o ich dawniejszych nie zupeł­

nie kuzynowskich stosunkach; wieści te jednak odno­
siły siQ do przeszłości-obecnie zapomniano 3 nicb 
prawie; widziano tylko serdeczn/ł przyjaźń ze stron 
obu. Pani Rykow zajmowała w swem kółku nieza­
leżne stanowisko bogatej bezdzietnej wdowy. Obawia 
.no się jej cokolwiek; jakoż rzeozywiście w słówkach 
nie przebierała i w kaezę sobie dmuohać nie dawała' , 
zdania 8we wypowiadała !!tanowllzo, kategoryczuie, 
nie znosząc żadnej opozycyi. 

- Ale, ale, Nudinel-przerwała nagle swe opo­
wiadanie o weselu,-wiesz najświe~szą nowin~? 

- Co za nowin~ kuzynko?-zapytała Nadieżda 
rozst.awiając filiżanki na tacy, którlł trzymał Stefau. 

- Wiesz jakiego figla wypłatała ta wychwalo· 
na przez ciebie Marie Renn. 

- Jakiego figla? 

- Uciekła! .. tak, uciekła:" POUl' tout de bon? 
. Z tym ... jak: go tam? No "iesz, z tym baronem. 

Nadieżda zapłoniła się i zmieszała. Rozmowa 
przy stole ucichła. Wszyscy natężyli uwag~. 

- Co? - wykrzyknął Michno, przysuwając swe 
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- Nie! albo to prawda? -rzekł Michno mrużąc 
-oko. Mała ... jak tu powIedzieć ... scenka małżeńska, co? 

Wiłd nie odpowieeział. Odszedł od kominka i 
,poozął przechadzać się po pokoju. Michno popatrzy t 
za nim z uśmiechem, a później wziął się spokojnie <1(1 
~akładania węgla na kominek. Widocznem było, że 
jest on tu jak u fliebie. Jnsny płomień buchnął do 
góry; pun Prokop, siedząc w kucki, grzał swe olbrzy­
mie ręce. 

- Brzydka pogoda, co?-zapytał Wił d, żeby coś 
po wiedzieć. 

~ Nie, wcale nie, tylko mróz tęgi-odrzekł Mich .. 
.DO wstając i siadając na fotelu. 

- A dlaczego pani Emilją nie była łaskawu? 

- A to na co? Niech lepiej w domu przy dzio-
-ciach siedzi; miała właśnie któreś z nich kąpać. 

Nastlłpiło milczenie, przerywane tylko wesołym 
trzaskiem węgli, napełniających pokój {pl'zyjemnelll 
ciepłem. Pun Pl'okop delektował się niem. Mru­
żąc oczki, patrzył w ogień z miną kota, którego 
głaszczą pod brodę. Wild wciąż chodził po pokoju, 
paląc jednego papierosa po drugim. 

- Dlaczego nie siądziesz? -zapytał Michno !JO· 
wolnie, nie odwracając głowy od ognia. - Chodzi<lz 
z kąta w kąt, jak wahadło ztlgaru. Czy to wzru~z(!­

nie tak tobą miota? 
Odpowiedzi nie było • 
- Oj! tę kobiety, te kobiety-uodał po chwili 

Michno z dobrodusznym uśmiechem na ustach. 
Ciepło nastrajało go na ton łagodny. 
Niewinni winowajCY. :10 
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- Jak byś ty pOilt~pił na. mojem micjscu?-8PYp 
tal nagle Wild, zbliżlljtlc się do kominka. 

- To jest .. ,jak to na twojom miejscu? 

- No tak, sam przecie widzisz, jak l'zeczy stoją; 
nieraz jl1Ż byłeś mimowolnym świadkiem tych, jak ty 
nazywasz, scenek małżeńskich. 

Pan Prokop posuną.t Bwe hzesło tak, żeby wszyst­
kie części jeg,' szanownego ciała byty w równej 
mIerze ogl'zewane i, mróżą.c oczki, wyl'zekt, kiwając 

głową: 

Widzę ja, widzę! J::\k tu nie widzieć .. , poło­
żenie, rzeczywiście ... jakby tu powiedzieć .•• 

Wild przysuntłł dl'Ugi fotel i siadt przy komin­
ku. Milczał czas jakiś, oparłszy głOWI;? na ręku. 

Jakbyś posttlpit na majem miejBcu - za_ 
pytał wreszcie prostując się.-Muszę z tobą pomówić 
otwarcie, Dotąd wBpominałem ci tylko o tem - ale 
dziś nadeszfa ch wila BtllllO\YeZa ikonieczuł jest dla 
mnie życzli wn rada, 

Zamilkt. Michno wyjął powoli duży zegarek z 
kieszeni, 

- Ju~ dziewiąta ... przeszkodzą nam. 
- Masz słuszność-odrzekł Witd z zakłopota-

niem i znów pogrą~yt sil;? V'ł zadumę. 

- Po kolacyi, jeśli chcesz-zacz<jJ Michno. 
Wiłd skiną.ł głową i wstaI. Do pokoju weszli 

Stefan i Daryj a n~kry wać atÓl. Wiłd obsenyowat 
ich, strofując od czasu do czasu, 

Gdzie kupiliście to ciasto? 
- W pieka rni - odrzekł Stefan. 
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wszedzie i we wBzystkiem. W szelki żywszy wyraz .. 
~łośniejszy śmiech, goręt8ze słowo-uważane były, jut 
nie za mauvais genre, lecz r wprost za śmieBzne. A. 
ąuoi bon ce ... owczy pęd! mawiano. 

Towarzystwo podzieliło się na gromadki. W ga­
binecie przy zielonych stolikach siedzieli najpowa­
żniejsi czI<?nkowie towarzystwa. Grano punkt po dzie­
sięć groszy. Nikt się nie gorączkowat. Wygrywano l 

przegrywano ze spokojem, urozmaicając grę opowia: 
daniem sobio różnych nowin urzędowych, tl'eści rozpo­
rządzeń rządu, wiadomości giełdowych i t. p, 

Młode panny siedziały przy stołaeh z albumami. 
Puru "mtodych ludzi" tych "ral'ae aves" salonów, peł. 
niło przy nich służbę. Stefan roznosił napoje i cias­
ta. Panny, pijąc herbatę z eleganckich porcelanowych 
filiżanek, zajmowały się wymianą zdań o Patti, Nil· 
Bon, ° tualecie księżnej .A., o pi~knej grze Rubinstei­
na, ° tem jakie nudy są u Nowaryńskich, gdzie cały 
wieczór trzeba siedzieć IV ciemnym pokoju, obt·ucuć 

ekierki i słuchać opowiadań o Spil:ytystycznych zja­
wiskach. 'WeBole spojrzenia, wuzięczne uśmiechy zda­
wały się świadczyć, że panny dobrze się ba lviI}. 

Przy etole herbatnim toczyła się rÓlvnież oży~ 

wiona rozmowa ° weBołej opel'ze, o trupie francuz­
kiej, o Nuptal IV roli L~ dame unx camelias, o sto­
likach wirujących. 

W ild uśmiechnięty krążył między ~ośćmi, roz­
mawiają.c przeważnie z kobietami, prawią.c im elegan­
ckie komplimenty. Ka:ide jego słowo zwrócone do 
Gam, drgało niezwyktym dowcipem, zręcznem, wy­
kwintnem pochlebstwem. To też kobiety wszystkie 
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